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Mistrz Polski 2022/23 
Raków Częstochowa

Fot.: Artur Kucharski
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Mistrz! Raków Częstochowa!!!

„Są już Puchary Polski, Su-
perpuchary Polski i medale za 
wicemistrzostwo Polski. Jest 
wielka radość i duma z Rako-
wa. Ale trzeba wierzyć, że może 
być jeszcze lepiej. Marzenia się 
spełniają...” - tym akapitem za-
kończyliśmy w ubiegłorocznym, 
64-stronicowym dodatku o Ra-
kowie tekst „Piłkarze Rakowa 
dumą Częstochowy!”. Marzenia 
spełniły się już w kolejnym sezo-
nie. Raków Częstochowa został 
w 2023 roku mistrzem Polski!

27 maja 2023 roku piłkarze Rako-
wa Częstochowa zakończyli trzeci 

z rzędu wspaniały sezon w PKO BP 
Ekstraklasie. Po dwóch wicemi-
strzostwach Polski wywalczonych 
w sezonie 2020/21 i 2021/22 teraz 
wspięli się na sam szczyt i zosta-
li mistrzami Polski! To pierwsze 
i historyczne mistrzostwo Polski 
w 102-letniej historii klubu. Tym 
samym Raków Częstochowa został 
19. klubem w historii polskiej piłki 
nożnej, który zdobył złoty medal 
krajowych rozgrywek. Przed Ra-
kowem Częstochowa mistrzami 
Polski byli piłkarze: Cracovii Kra-
ków, Pogoni Lwów, Wisły Kraków, 
Warty Poznań, Garbarni Kraków, 
Polonii Warszawa, Polonii Bytom, 

Legii Warszawa, Górnika Zabrze, 
ŁKS-u Łódź, Ruchu Chorzów, Stali 
Mielec, Śląska Wrocław, Szombie-
rek Bytom, Widzewa Łódź, Lecha 
Poznań, Zagłębia Lubin i Piasta 
Gliwice.

Najwięcej tytułów mistrza Polski 
ma Legia Warszawa, bo aż 15. Po 14 
razy triumfowali piłkarze Górnika 
Zabrze i Ruchu Chorzów...
Piłkarze Rakowa Częstochowa 
w sezonie 2022/23 dokonali du-
żego wyczynu. Tytuł mistrzów Pol-
ski zapewnili sobie na trzy kolejki 
przed końcem sezonu. W 31. ko-
lejce czerwono-niebiescy mieli aż 

11 punktów przewagi nad wicelide-
rem Legią Warszawa!

Pierwszy swój poważny sukces 
Raków odniósł 2 maja 2021 roku 
czyli na 100-lecie klubu, gdy zdobył 
pierwszy w swojej historii Puchar 
Polski i pierwszy medal (srebrny) 
w PKO BP Ekstraklasie. W 2022 
roku Raków powtórzył swoje suk-
cesy i zdobył Puchar Polski oraz wi-
cemistrzostwo Polski. W 2023 roku 
piłkarze z Częstochowy po raz trze-
ci z rzędu zagrali w fi nale Pucharu 
Polski, a niepowodzenie z warszaw-
skiego fi nału powetowali sobie kilka 
dni później zdobywając swój pierw-

szy w historii tytuł mistrza Polski!
„Wiara, wiara jest w nas! Na mistrza 
Polski przyjedzie czas!” - śpiewali 
w maju 2022 roku kibice Rakowa, 
gdy piłkarze przy Limanowskiego 
83 odbierali srebrne medale za 2. 
miejsce w PKO BP Ekstraklasie. 
A później ta sama przyśpiewka po-
jawiła się na Placu Biegańskiego, 
gdy trwała uroczysta feta. Szybko 
spełniły się marzenia piłkarskiego 
środowiska w Częstochowie. O du-
mie Częstochowy znów jest głośno 
w całej Polsce...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: Artur Kucharski)
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Raków Częstochowa po raz pierwszy mistrzem Polski!!!

Spełniły się marzenia 
piłkarzy, działaczy i ki-
biców Rakowa. Czę-

stochowianie na trzy kolejki 
przed końcem sezonu 2022/23 
w PKO BP Ekstraklasie zosta-
li po raz pierwszy mistrzami 
Polski w 102-letniej historii 
klubu! Data 7 maja 2023 roku 
zapisze się złotymi zgłoskami 
w historii Rakowa!

Trwa kolejny wspaniały sezon 
w wykonaniu piłkarzy Rakowa 
Częstochowa, którzy nie schodzą 
z podium. Po ubiegłorocznym 
wicemistrzostwie Polski czer-
wono-niebiescy zdecydowanie 
zdobyli pierwsze i historyczne 
mistrzostwo Polski! Na trzy ko-
lejki przed zakończeniem sezonu 
w PKO BP Ekstraklasie piłkarze 
Rakowa Częstochowa zostali ofi-
cjalnie mistrzami Polski! O tym 
fakcie dowiedzieli się w klubo-
wym autokarze wracając z Kielc 
do Częstochowy. Po powrocie 
piłkarze świętowali wraz z ki-
bicami przed stadionem przy  
ul. Limanowskiego.

- Mistrz! Mistrz! Raków Mistrz! - 
skandował twórca największych 
sukcesów Rakowa trener Marek 
Papszun. Wtórowali mu jego pił-
karze...

Raków Częstochowa przegrał 
w niedzielę, 7 maja w Kielcach 
z Koroną 0:1 i musiał czekać na 
wynik meczu w Szczecinie, gdzie 
Pogoń tego samego dnia grała 
z Legią Warszawa. Zwycięstwo 
lub remis Pogoni dawały często-
chowskim piłkarzom mistrzostwo 
Polski. I tak też się stało! Pogoń 
pokonała Legię 2:1, a to ozna-
czało, że Raków ma na 3 kolejki 

przed końcem sezonu 11 punktów 
przewagi nad Legią i oficjalnie 
może świętować pierwsze i histo-
ryczne mistrzostwo Polski!

Po meczu przy Limanowskiego 83 
zaczęli zbierać się kibice i czekali 
na powrót piłkarzy. Gdy dotarły 
autokary z fanami Rakowa po-
wracającymi z Kielc, wjechał też 
autokar klubowy Rakowa ze złoty-
mi medalistami. Wówczas w ruch 
poszły flary, fajerwerki i szampa-
ny. Piłkarze najpierw cieszyli się 
w szatni, a następnie prowadzeni 
przez trenera Papszuna podeszli 
do bramy stadionu i wspólnie   

z kibicami śpiewali i świętowali 
mistrzostwo Polski dla Rakowa…

- Mistrz! Mistrz! Raków Mistrz! 
- skandował autor największych 
osiągnięć czerwono-niebieskich 
trener Marek Papszun. Piłkarze 
Rakowa weszli na ogrodzenie 
i wspólnie z licznie zgromadzo-
nymi kibicami przez kilkadziesiąt 
minut cieszyli się z upragnionego 
złotego medalu.

Ostatnie trzy sezony to wyśmie-
nita gra Rakowa. Klub wszedł na 
najwyższy poziom organizacyjny 
i sportowy. Zdobył mistrzostwo 
Polski, dwa razy wicemistrzostwo 
Polski, zagrał trzy razy z rzędu 
w finale Pucharu Polski zdobywa-
jąc dwa razy to trofeum. Czerwo-
no-niebiescy wywalczyli też dwa 
razy Superpuchar Polski, a teraz 
jako mistrzowie będą organizato-
rem finału o Superpuchar Polski 
i będą mieć szansę na zdobycie 
tego trofeum trzeci raz z rzędu...

Piłkarze Rakowa po raz pierwszy za-
grają też w eliminacjach do Ligi Mi-

strzów. We wcześniejszych dwóch 
sezonach grali w eliminacjach do 
Pucharu Konferencji Europy.

Oficjalną fetę Rakowa zaplano-
wano na 27 maja na Placu Bie-
gańskiego. W tym dniu czerwo-
no-niebiescy grali ostatni mecz 
obecnego sezonu z Zagłębiem Lu-
bin. Po meczu na stadionie przy 
ul. Limanowskiego 83 nastąpiło 
wręczenie złotych medali i pucha-
ru za wygranie PKO BP Ekstrakla-
sy i mistrzostwo Polski. Następ-
nie piłkarze pojechali na miasto. 
Z Placu Daszyńskiego wspólnie 
z kibicami udali się na Plac Bie-
gańskiego, gdzie zaplanowana 
była uroczysta feta... 

Pod koniec ubiegłego sezonu, 
gdy Raków minimalnie przegrał 
mistrzostwo Polski w końców-
ce sezonu i został wicemistrzem 
Polski kibice skandowali: „Wiara, 
wiara jest w nas! Na Mistrza Pol-
ski przyjedzie czas!”... 

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: Artur Kucharski)
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KADRA ZESPOŁU - SEZON 2022/2023
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Vladan Kovačević Kacper Trelowski Jakub Rajczykowski

Adrian Gryszkiewicz Zoran Arsenić Bogdan Racovițan

Tomáš Petrášek Milan Rundić Stratos Svarnas

Fot.: Jakub Ziemianin 
(Raków Częstochowa)
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Tobiasz Kubik Jean Carlos Silva Patryk Kun

Ivan Lopez Olivier Sukiennicki Mateusz Wdowiak

Gustav Berggren Fran Tudor Ben Lederman

Fot.: Jakub Ziemianin 
(Raków Częstochowa)
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KADRA ZESPOŁU - SEZON 2022/2023
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Giannis Papanikolaou Wiktor Długosz

Bartosz Nowak Vladyslav Kochergin Szymon Czyż
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Sebastian Musiolik Vladislavs Gutkovskis Fabian Piasecki

Marcin Cebula

Fot.: Jakub Ziemianin 
(Raków Częstochowa)
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KADRA ZESPOŁU - SEZON 2022/2023
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Karol Kuczera
Trener bramkarzy

Maciej Krzymień
Trener analityk

Michał Garnys
Trener przygotowania fizycznego

Mariusz Kondak
Asystent trenera

Kacper Jędrychowski
Asystent trenera

Maciej Kowal
Trener bramkarzy

Marek Papszun
Trener

Dawid Szwarga
Asystent trenera

Łukasz Włodarek
Asystent trenera

Fot.: Jakub Ziemianin 
(Raków Częstochowa)



gazetaregionalna.com 11RAKÓW 2022/2023

REKLAMA  
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Kamil Waskowski
Kierownik drużyny

Oskar Koślik
Asystent kierownika

Patryk Węgrzyński
Kitman

Leszek Simiłowski
Sztab medyczny

Piotr Kowalczyk
Sztab medyczny

Błażej Stępień
Sztab medyczny

Stanisław Gadziński
Asystent trenera przyg. fizycznego

Paweł Frelik
Trener Mentalny

Wojciech Herman
Sztab medyczny

Fot.: Jakub Ziemianin 
(Raków Częstochowa)
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Trener Rakowa Marek Papszun 
o mistrzostwie Polski: Wielki zespół
Piłkarze Rakowa Czę-

stochowa o tym, że zo-
stali mistrzami Polski 

dowiedzieli się w autokarze, 
podczas powrotu z wyjazdo-
wego spotkania w Kielcach. 
Przed kolejnym meczem z Le-
chem Poznań trener Rakowa 
Marek Papszun pogratulował 
drużynie i całemu klubowi mi-
strzostwa Polski...

- Pierwszy raz zabieram publicz-
nie głos po zdobyciu mistrzostwa 
– mówił trener Rakowa Marek 
Papszun przed meczem 31. ko-
lejki z Lechem Poznań. - I z tego 
miejsca chciałbym pogratulo-
wać drużynie. Wielkiej drużynie 
Rakowa, bo to jest wielki zespół 
i wielka szatnia. Duży sukces. 
Przeszliśmy do historii. Sukces 
tym bardzie dla mnie duży, że 
osiągnięty w skromnych wa-
runkach, w skromnym mieście 
i przy wielu ograniczeniach. 
Dlatego ten sukces jest jeszcze 
bardziej przeze mnie doceniany 
i bardzo się cieszę, że mogłem 
w dużej mierze zarządzać tym 
projektem i do tego dołożyć ja-
kąś część. Oczywiście, duże gra-
tulacje i zarazem podziękowania 
dla właściciela klubu Michała 
Świerczewskiego. Dla człowieka, 

który ten klub budował i w ten 
klub zainwestował. Ale przede 
wszystkim w ten klub włożył swo-
je serce i swoje ambicje, ale też 
własny prywatny czas, bo wiem 
ile tego czasu poświęcił. Tu nie 
chodzi o środki fi nansowe. I za 
jego konsekwencję i mądrość, 
która pozwoliła nam zrealizo-
wać marzenia, bo bez wątpienia 
bez niego nie zrobilibyśmy tego. 
Duże gratulacje dla wszystkich 

zarządzających klubem. No tutaj 
też było dużo zmian. Tych za-
rządców trochę było, ale każdy 
dołożył swoją cegiełkę w różnych 
pionach i obszarach. Oczywiście 
duże gratulacje i podziękowania 
dla wszystkich pracowników klu-
bu. Każdy z nich na pewno ma 
jakiś wkład w ten sukces i może 
się czuć częścią tego sukcesu. To 
jest bardzo ważne. Gratulacje 
i podziękowania dla wszystkich 

kibiców i ludzi, którzy nam do-
brze życzyli. Bo dużo takich ludzi 
było i jest w Polsce, którzy nam 
kibicują jako takiemu nietypowe-
mu projektowi i takiemu trochę 
można powiedzieć kopciuszkowi. 
I to też jest taka piękna historia. 
Ale przede wszystkim chciałbym 
podziękować naszym kibicom, 
którzy nas wspierali nie tylko tu-
taj, ale też na wyjazdach. Życzę 
im, aby byli w tym wytrwali. To 

też jest duży sukces. Zdobyliśmy 
mistrzostwo Polski trzy kolejki 
przed zakończeniem sezonu osią-
gając przy tym dużą przewagę. 
Udowodniliśmy, że zasłużyliśmy 
na ten tytuł. To jest bardzo dobry 
sezon w naszym wykonaniu.

Trener Rakowa skomentował też 
to, w jaki sposób częstochowscy 
piłkarze świętowali historyczne 
mistrzostwo Polski dowiadując 
się o nim w autokarze w drodze 
z Kielc do Częstochowy...

- O Rakowie ostatnio jest bardzo 
głośno cały czas od wielu tygodni 
- dodaje trener Papszun. - I też 
niektórzy nie mogą tego przeżyć, 
ale to jest już ich problem. To jest 
bardzo skromna drużyna. Nawet 
nie przeszkadzało nam święto-
wanie w namiocie. Proszę sobie 
wyobrazić. My jesteśmy normal-
nymi ludźmi. Ja chodzę do Bie-
dronki, do Lidla i nie mam z tym 
problemu. To samo ci zawodnicy. 
To nie są celebryci z przerośnię-
tym ego, że muszą teraz święto-
wać w pałacu. Tak samo będą 
trenować, tak samo będą grać. To 
są w 200 procentach profesjona-
liści.

(MR-K, fot.: AK)
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Raków zagrał trzeci raz z rzędu w finale Pucharu Polski, ale...
Piłkarze Rakowa Częstochowa 

nie zdobyli 2 maja 2023 roku 
w Warszawie na PGE Naro-

dowym trzeciego z rzędu i trzecie-
go w swojej historii Pucharu Polski. 
Czerwono-niebiescy przegrali fi nał po 
rzutach karnych 5:6 z Legią Warsza-
wa i do domu wracali w przygnębio-
nych nastrojach...

Finał Pucharu Polski na Stadionie Naro-
dowym w Warszawie zapowiadał się eks-
cytująco z kilku powodów. W wielkim fi -
nale zmierzyły się dwie obecnie najlepsze 
drużyny z PKO BP Ekstraklasy: lider Ra-
ków Częstochowa i wicelider Legia War-
szawa. W poprzednich dwóch fi nałach pił-
karze Rakowa grali zawsze na neutralnym 
stadionie. Tym razem w stolicy rywalizo-
wali z drużyną z Warszawy, która miała 
przewagę kibiców na trybunach…

Obydwie drużyny przed fi nałem były bar-
dzo zmotywowane. Raków to zdobyw-
ca Pucharu Polski z 2021 i 2022 roku 
i w Warszawie chciał obronić trofeum, co 
byłoby nie lada osiągnięciem dla często-
chowskiego zespołu… Ale i Legia mocno 
wierzyła w Puchar Polski, który miał jej 
uratować sezon.

Swoich kolegów z Rakowa przed fi nałem 
dodatkowo mobilizował też pomocnik czę-
stochowskiej drużyny Mateusz Wdowiak. 
Wdowiak w 2020 roku zdobył Puchar Pol-
ski z Cracovią Kraków, w 2021 i 2022 roku 
wygrał go drugi i trzeci raz z rzędu z Rako-
wem. W Warszawie po raz czwarty z rzędu 
chciał wznieść Puchar Polski…
Tym razem fi nał piłkarze Rakowa musieli 
zakończyć ze spuszczonymi głowami. Wy-

grali warszawianie i to oni wznieśli w górę 
Puchar Polski. Obydwie drużyny spotkają 
się jednak w fi nale Superpucharu Polski, 
gdzie mistrz Raków będzie rywalizował 
w Częstochowie ze zdobywcą Pucharu 
Polski Legią…

Finał na PGE Narodowym od samego po-
czątku był niezwykle zacięty i emocjonu-
jący. Legia od 6. minuty grała w osłabie-
niu, bo czerwoną kartkę po analizie VAR 

zobaczył Yuri Ribeiro. Ale Raków grając 
w przewadze nie potrafi ł wykorzystać sy-
tuacji i zdobyć bramki… Mimo kilku oka-
zji pierwsza połowa zakończyła się remi-
sem 0:0.

Po zmianie stron na trybunach panowa-
ła wspaniała atmosfera, a częstochowia-
nie za wszelką cenę chcieli wykorzystać 
przewagę i zadać decydujący cios… Legia 
umiejętnie się broniła i mecz zakończył 

się remisem 0:0. A to zapowiadało emo-
cjonującą dogrywkę. Pierwsza część doli-
czonego czasu gry nie przyniosła bramek. 
Kibice Rakowa wierzyli, że czerwono-nie-
biescy zadadzą decydujący cios w dru-

giej części dogrywki, bo piłkarze Legii 
praktycznie od początku spotkania 
grali w osłabieniu i mieli też w ko-

ściach intensywne 90 minut meczu. Ra-
ków nie znalazł jednak sposobu na zdoby-
cie zwycięskiej bramki, Legia przetrwała 
oblężenie i około 45.000 kibiców na sta-
dionie doczekało się rzutów karnych…

Rzuty karne były strzelane na bramkę, 
za którą siedziało kilka tysięcy kibiców 
z Częstochowy. Pierwsi zaczęli strzelać 
warszawianie. Na początku nikt nie chciał 
się pomylić. Dla Legii gole zdobyli: Ślisz, 
Rosołek, Augustyniak,Sokołowski i Wszo-
łek. Dla Rakowa celnie strzelali: Fran 
Tudor, Stratos Svarnas, Fabian Piasecki, 
Bartosz Nowak i Jean Carlos. Był remis 
5:5. Sędzia zarządził kolejne jedenastki. 
Dla Legii trafi ł Nawrocki, ale uderzenie 
Mateusza Wdowiaka obronił bramkarz 
Legii i to warszawianie za chwilę cieszyli 
się ze zdobycia 20. w swojej historii Pu-
charu Polski...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
Artur Kucharski, foto: AK)

Legia Warszawa – Raków Częstocho-
wa 0:0, dogrywka 0:0, rzuty karne: 
6:5
Raków: Trelowski - Arsenić, Petrasek 
(45. Kun, 90. Długosz), Svarnas, Carlos, 
Lederman (68. Nowak), Papanikolau, Tu-
dor, Ivi Lopez (97. Wdowiak), Kochergin, 
Gutkovskis (68. Piasecki).
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dzo zmotywowane. Raków to zdobyw-
ca Pucharu Polski z 2021 i 2022 roku 
i w Warszawie chciał obronić trofeum, co 
byłoby nie lada osiągnięciem dla często-
chowskiego zespołu… Ale i Legia mocno 
wierzyła w Puchar Polski, który miał jej 

się remisem 0:0. A to zapowiadało emo-
cjonującą dogrywkę. Pierwsza część doli-
czonego czasu gry nie przyniosła bramek. 
Kibice Rakowa wierzyli, że czerwono-nie-
biescy zadadzą decydujący cios w dru-

giej części dogrywki, bo piłkarze Legii 
praktycznie od początku spotkania 
grali w osłabieniu i mieli też w ko-

ściach intensywne 90 minut meczu. Ra-
ków nie znalazł jednak sposobu na zdoby-
cie zwycięskiej bramki, Legia przetrwała 
oblężenie i około 45.000 kibiców na sta-
dionie doczekało się rzutów karnych…

Rzuty karne były strzelane na bramkę, 
za którą siedziało kilka tysięcy kibiców 
z Częstochowy. Pierwsi zaczęli strzelać 
warszawianie. Na początku nikt nie chciał 
się pomylić. Dla Legii gole zdobyli: Ślisz, 
Rosołek, Augustyniak,Sokołowski i Wszo-
łek. Dla Rakowa celnie strzelali: Fran 
Tudor, Stratos Svarnas, Fabian Piasecki, 
Bartosz Nowak i Jean Carlos. Był remis 
5:5. Sędzia zarządził kolejne jedenastki. 
Dla Legii trafi ł Nawrocki, ale uderzenie 
Mateusza Wdowiaka obronił bramkarz 
Legii i to warszawianie za chwilę cieszyli 
się ze zdobycia 20. w swojej historii Pu-
charu Polski...
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Mateusz Wdowiak miał szansę na 4. Puchar Polski w swojej kolekcji...

Piłkarz Rakowa Mateusz 
Wdowiak nie będzie do-
brze wspominał warszaw-

skiego finału Pucharu Polski. 
Nie dość, że nie wykorzystał 
decydującego rzutu karnego, to 
stracił szansę na czwarty Puchar 
Polski z rzędu...

Mateusz Wdowiak dotychczas miał 
patent na wygrywanie Pucharu 
Polski. Po raz pierwszy zdobył go 
w 2020 roku będąc zawodnikiem 
Cracovii Kraków. W 2021 i 2022 
roku zdobycie Pucharu Polski świę-
tował już w barwach Rakowa Często-
chowa. Rok temu na stadionie PGE 

Narodowym w Warszawie zdobył 
Puchar Polski po raz trzeci w swojej 
historii i to po raz trzeci z rzędu...
Przed tegorocznym finałem Wdo-
wiak na pewno był odpowiednio 
zmotywowany i też odpowiednio 
motywował swoich kolegów do wal-
ki. Gdyby Raków wygrał finał z Legią 
to Wdowiak miałby na swoim kon-
cie czwarty Puchar Polski z rzędu! 
A to byłby olbrzymi wyczyn!

Tak się jednak nie stało. Paradok-
salnie to ten, któremu najbardziej 
powinno zależeć na wygraniu, nie 
strzelił karnego przesądzając o po-
rażce Rakowa w finale.

Rok temu „Wdówka” biegał po sta-
dionie z Pucharem Polski i trzema 
widocznymi palcami, co oznaczało 
3. Puchar Polski w kolekcji... Teraz 
miały być cztery wyciągnięte palce 
w geście triumfu... Tymczasem po 
niewykorzystanym rzucie karnym 
media obiegło zdjęcie Wdowiaka ze 
smutną miną i spuszczoną głową...

Nikt z kibiców i piłkarzy Rakowa nie 
miał jednak pretensji do Wdowiaka. 
Zawsze wygrywa drużyna, tym ra-
zem Raków przegrał jako drużyna...

(Artur Kucharski, fot.: AK)

Trener Rakowa Marek Papszun o przegranym finale Pucharu Polski

Piłkarze Rakowa Często-
chowa przegrali w finale 
Fortuna Puchar Polski 

z Legią Warszawa po serii rzu-
tów karnych 5:6. - Chciałbym 
pogratulować zespołowi, całej 
drużynie, szatni, sztabowi tej 
drogi, jaką przeszliśmy w Pu-
charze Polski. Bo jesteśmy trze-
ci raz w finale to jest 16 meczów 
wygranych i dzisiaj też chcieli-
śmy wygrać - mówił trener Ra-
kowa Marek Papszun.

- Robiliśmy wszystko, aby wygrać, 
aby tak się stało - mówił trener 
Rakowa Marek Papszun. - Duża 
sprawa. Niestety, ale nie strzelili-
śmy bramki, choć sytuacji ku temu 

stworzyliśmy sporo. I w rzutach 
karnych przeciwnik był lepszy. To 
trzeba oddać, bo jednego nie wy-
korzystaliśmy takiego decydujące-
go rzutu karnego, który przesądził 
o zdobyciu Pucharu przez Legię. 

Mecz był specyficzny, bo wypra-
cowaliśmy sobie sytuację bardzo 
dobrą. Ribeiro faulował, czerwona 
kartka i graliśmy z przewagą jed-
nego zawodnika praktycznie cały 
mecz. To są dwie strony medalu. 

Bo sytuacja można powiedzieć 
komfortowa, ale i niekomfortowa. 
Bo trzeba być odpowiedzialnym 
i umiejętnie zarządzać meczem. 
I z mojej perspektywy tak było. Bo 
graliśmy odpowiedzialnie, czasem 

może zbyt odpowiedzialnie w tej 
pierwszej części po tej czerwonej 
kartce, gdzie chyba nie mogliśmy 
się przestawić. Bo przygotowa-
liśmy się na inny mecz, a nagle 
musieliśmy grać w ataku pozy-
cyjnym i nie było nam łatwo. Ale 
mimo wszystko gdzieś te szanse 
sobie klarowaliśmy i wydawało 
mi się, że tak kroczek po krocz-
ku gdzieś tam zbliżaliśmy się i ta 
bramka w końcu padnie. Druga 
część meczu i dogrywka toczyły 
się w trzeciej tercji, ale bramka nie 
padła. Przeciwnik dotrwał do rzu-
tów karnych i wykorzystał swoją 
szansę.

(MR-K, fot.: AK)
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4 finały Pucharu Polski Rakowa: 
Kielce, Lublin, Warszawa, Warszawa

Piłkarze Rakowa Często-
chowa w swojej histo-
rii zagrali dotychczas 

cztery razy w fi nale Pucharu 
Polski. Bilans to dwa puchary 
i dwie porażki.

Co łączy ze sobą Kielce, Lublin 
i Warszawę? To trzy miasta, w któ-
rych piłkarze Rakowa Częstochowa 
z powodzeniem lub bez walczyli 
w fi nale Pucharu Polski. Pierwszy 
raz czerwono-niebiescy grali w fi -
nale Pucharu Polski w 1967 roku 
w Kielcach. Raków zmierzył się 
wówczas z Wisłą Kraków. Mecz 
zakończył się bezbramkowym 
remisem, ale „Biała Gwiazda” 
triumfowała w dogrywce strzela-
jąc częstochowianom dwie bramki 
i wygrywając ostatecznie 2:0.

Pierwsze podejście Rakowa okazało 
się fi askiem, ale w kolejnych było już 
zdecydowanie lepiej. Po raz drugi 
Raków zagrał w fi nale Pucharu Pol-
ski w 2021 roku, równo na 100-lecie 
klubu. Finał odbył się w Lublinie 
w pandemicznym czasie spowodo-
wanym COVID-19, piłkarze grali 
bez udziału publiczności. Raków po 
golach Ivi Lopeza i Davida Tijanicia 
wygrał z 1-ligową Arką Gdynia i mógł 
po raz pierwszy w swojej 100-letniej 
historii cieszyć się ze zdobycia Pu-
charu Polski. Choć mecze odbywały 
się bez udziału publiczności to przed 
stadionem w Lublinie zameldowała 

się duża grupa kibiców Rakowa, któ-
ra wspierała czerwono-niebieskich 
ze stadionowego parkingu...

Po raz trzeci w swojej historii i dru-
gi raz z rzędu Raków awansował do 
fi nału PP w 2022 roku. Na Stadio-
nie Narodowym w Warszawie czer-
wono-niebiescy o obronę Pucharu 
Polski grali z Lechem Poznań. Ra-
ków miał szansę na obronę pucharu 
i zdobycie go po raz drugi z rzędu. 
I ta sztuka się udała. Podopieczni 
trenera Marka Papszuna po golach: 
Vladislavsa Gutkovskisa, Mateusza 
Wdowiaka i Ivi Lopeza wygrali 
3:1 i po raz drugi w historii mogli 
wznieść w górę Puchar Polski!

W 2022 Raków miał olbrzymią 
szansę na hat-trick i zdobycie trze-
ciego z rzędu Pucharu Polski. Już 
sam awans trzeci raz z rzędu do fi -
nału był olbrzymim osiągnięciem, 
ale znając profesjonalizm i wolę 
zwycięstwa trenera Marka Pap-
szuna można było liczyć, że Raków 

powalczy o wygraną. Tym bardziej, 
że miesiąc wcześniej, 1 kwietnia czę-
stochowianie przegrali ligowe spo-
tkanie w Warszawie z Legią i pod-
czas fi nału Pucharu Polski chcieli 
zrehabilitować się za tamtą porażkę 
[o przebiegu fi nału wraz z komenta-
rzami i opiniami piszemy na innych 
stronach tego wydania – red.]. Nie-
stety, Raków grając przez prawie 
cały mecz i całą dogrywkę w prze-
wadze jednego zawodnika nie zdołał 
strzelić bramki, fi nał przegrał po se-
rii rzutów karnych... Kibice Rakowa 
opuszczając stadion cieszyli się, że 
Raków trzeci raz z rzędu zagrał w fi -
nale, ale smucili się, że nie wywalczył 
trzeci raz z rzędu Pucharu Polski...

Drużyna Rakowa w swojej historii 
cztery razy awansowała do fi nału 
Pucharu Polski. Bilans Rakowa to 
dwa zwycięstwa i dwie porażki. Te-
raz trzeba myśleć o piątym fi nale...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: Artur Kucharski)

Finał Pucharu Polski ze skandalami w tle...

Tegoroczny fi nał Pucha-
ru Polski zakończył się 
niemiłymi incyden-

tami, o których mówiła cała 
piłkarska Polska. Komisja 
Dyscyplinarna PZPN ogłosiła 
swoje decyzje.

Piłkarz Rakowa Jean Carlos został 
zawieszony na trzy mecze w roz-
grywkach Fortuna Puchar Polski, za 
to, że po meczu w odwecie próbował 
kopnąć piłkarza Legii Warszawa.
Zawodnik Legii Filip Mladenović, 
który po meczu naruszył nietykal-
ność cielesną trzech piłkarzy Rako-
wa został zdyskwalifi kowany w roz-
grywkach ligowych i pucharowych 
na trzy miesiące. Ponadto został 
ukarany kwotą 120.000 zł.

Karę otrzymał też zawodnik Rakowa 
Ivi Lopez (zawieszenie na 3 mecze 
w Pucharze Polski), a także kluby: 

Raków Częstochowa i Legia War-
szawa, które muszą wpłacić do kasy 
PZPN po 20.000 zł. 
Yuri Ribeiro z Legii został ukara-
ny karą dyskwalifi kacji w jednym 
meczu Pucharu Polski za czerwo-
ną kartkę, a także zdyskwalifi ko-
wany na trzy mecze w Pucharze 
Polski za niestosowane zachowa-
nie po fi nale.

Podczas tegorocznego fi nału zaczęło 
iskrzyć na boisku od pierwszych mi-
nut. Słowne przepychanki widoczne 
był też wśród sztabów trenerskich. 
Trenerzy Rakowa i Legii podczas 
meczu zobaczyli żółte kartki. Ner-
wowo było po pierwszej połowie 
w tunelu w czasie zejścia do szatni. 
Nerwowo było też po zakończe-
niu serii rzutów karnych. Piłkarze 
Legii ostentacyjnie przebiegli przy 
linii ławki Rakowa gdzie stali często-
chowscy zawodnicy...

Największe kary po fi nale otrzymał 
piłkarz Legii Filip Mladenović, który 
dopuścił się najcięższych występ-
ków i naruszył nietykalność cielesną 
trzech zawodników Rakowa... Sam 
piłkarz dwa dni po fi nale przeprosił 
w specjalnym oświadczeniu graczy 
Rakowa za swoje zachowanie...

„Finał Fortuna Pucharu Polski był 
meczem pełnym emocji i drama-
turgii. Niestety, również tych poza-
sportowych, które udzieliły się mojej 
osobie. Przepraszam za swoje zacho-
wanie piłkarzy, przede wszystkim 
Marcina Cebulę, Wiktora Długosza 
i Jeana Carlosa, oraz sztab Rakowa 
Częstochowa, łącznie z trenerem 
Markiem Papszunem. Mam świa-
domość, że to było niedopuszczalne. 
Tak nie powinien zachowywać się 
żaden sportowiec. (...)”

(AK, fot.: AK)
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Czy Raków ma szansę na dublet 
czyli mistrzostwo i Puchar Polski?

Niewiele brakło, a pił-
karze Rakowa Często-
chowa zakończyliby 

2023 rok w podwójnej koro-
nie zdobywając Puchar Polski 
i mistrzostwo Polski w ciągu 
kilku dni. Było bardzo blisko, 
ale tak się nie stało i teraz trze-
ba stawiać sobie kolejne cele 
i marzenia do spełnienia... Czy 
realne?

Raków Częstochowa od trzech se-
zonów to najrówniej grający ze-
spół w Polsce. Czerwono-niebie-
scy w trzech ostatnich sezonach 
zameldowali się w fi nale Pucharu 
Polski. Wygrali go w 2021 i 2022 
roku. W 2023 roku mieli bardzo 
dużą ochotę, aby wznieść Puchar 
Polski po raz trzeci z rzędu. Ra-
ków 2 maja 2023 roku spotkał się 
na Stadionie Narodowym z Legią 
Warszawa. Częstochowianie od 
6. minuty grali w przewadze jednego 
zawodnika, bo czerwoną kartkę za 
faul ujrzał Yuri Ribeiro. Piłkarze Ra-
kowa nie wykorzystali jednak prze-
wagi jednego zawodnika i mecz 

zakończył się bezbramkowym re-
misem. Raków nie wykorzystał też 
przewagi w dogrywce, a na domiar 
złego gorzej wykonywał rzuty karne 
i to piłkarze ze stolicy cieszyli się ze 
zdobycia Pucharu Polski.

Czego zabrakło piłkarzom Rako-
wa, że nie wykorzystali przewa-
gi i nie pokonali Legii w fi nale 
Pucharu Polski? Zimnej głowy, 
skuteczności, szczęścia czy odpo-
wiedniej taktyki? Wielu fachow-
ców wypowiadało się już na ten 
temat. Finał komentował też tre-
ner Rakowa Marek Papszun i jego 
zawodnicy. Prawda jest jednak 
taka, że szansa na trzy Puchary 
Polski z rzędu może się już nigdy 
nie powtórzyć...

Tak samo jak trudno może być 
o dublet. Raków w trzech ostatnich 
sezonach zagrał w fi nale Pucharu 

Polski oraz trzy razy 
stawał na podium 
w PKO BP Eks-

traklasie. W 2021 
i 2022 roku na 

2. miejscu, a w 2023 roku czerwo-
no-niebiescy stanęli na najwyż-
szym stopniu podium, zdobyli zło-
te medale i mogli wznieść do góry 
trofeum za mistrzostwo Polski!

Kibice Rakowa są szczęśliwi i bar-
dzo cieszą się z osiągniętych sukce-
sów, ale gdzieś tam w głębi serca na 
pewno też żałują, że Raków nie ma 
dubletu w tym roku. A był blisko 
celu i na to zasłużył...
Czy w kolejnym sezonie Raków 
ponownie będzie topową drużyną 
w Polsce? Czas pokaże... Po obec-
nym sezonie z Rakowem rozstał się 
twórca największych sukcesów czyli 
trener Marek Papszun, który przez 
siedem lat wyprowadził Raków 
z 2. ligi na sam szczyt w polskiej 
piłce. Jego obowiązki przejął asy-
stent Dawid Szwarga, który teraz 
będzie miał bardzo trudne zadanie. 
Kibice Rakowa życzyliby sobie, aby 
kolejny sezon nie był gorszy niż ten 
miniony...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: Artur Kucharski)
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Na porażce w finale Fortuna 
Pucharu Polski Raków stracił 
ponad 4 miliony złotych

Piłkarze Rakowa Czę-
stochowa za awans do 
finału Fortuna Pucha-

ru Polski otrzymali tylko 760 
tysięcy złotych. Zwycięzca za-
inkasował czek na 5 milionów 
złotych!

Porażka piłkarzy Rakowa Często-
chowa w finale Fortuna Pucharu 
Polski miała też finansowe kon-
sekwencje dla klubu i piłkarzy. 
Przed finałem było wiadomo, że 
zwycięzca oprócz Pucharu Polski 
zdobędzie też czek na 5 milionów 
złotych. Doskonale o tym wiedzie-
li piłkarze Rakowa, którzy takie 
czeki dostali w Lublinie w 2021 
roku i w Warszawie w 2022 roku, 
gdy sięgali po Puchar Polski. Tym 
razem ze zwycięstwa cieszyli się 
zawodnicy Legii Warszawa. Czę-
stochowskim piłkarzom przyszło 
cieszyć się z czeku na 760 tysięcy 
złotych za awans do finału. Jak 

można łatwo policzyć, Raków za 
samą porażkę stracił ponad 4 mi-
liony 240 tysięcy złotych.

Brak zwycięstwa w finale PP odbił 
się też na premiach dla zawodni-
ków, którzy za zdobycie Pucharu 
Polski mieli przewidziane kon-
kretne premie.
Czerwono-niebieskim pozostało 
cieszyć się tylko z nagród za mi-
strzostwo Polski, ale gdyby Ra-
ków zdobył podwójną koronę to 
i gratyfikacje finansowe dla po-
szczególnych zawodników byłyby 
zdecydowanie większe...
Raków wygrywając dwa poprzed-
nie finały PP zainkasował dwa 
razy po 5 milionów złotych. Nic 
dziwnego, że w meczu z Legią 
robił wszystko, by po raz trzeci 
sięgnąć po czek na tak pokaźną 
kwotę...

(AK, fot.: AK)

Paradoks? Raków w drodze po PP nie 
stracił bramki i... nie zdobył trofeum...

Co za paradoks! Piłkarze 
Rakowa Częstochowa 
w rozgrywkach Pucha-

ru Polski 2022/23 nie stracili 
bramki i mimo to nie zdobyli 
upragnionego trofeum...

Piłkarze Rakowa Częstocho-
wa jako obrońcy Pucharu Pol-
ski mieli wolny los w rundzie 
wstępnej i w 1. rundzie Pucharu 
Polski. Do rozgrywek częstocho-
wianie przystąpili od 1/16 finału. 
W pierwszym meczu 18 paździer-
nika 2022 roku wygrali w So-
snowcu z 1-ligowym Zagłębiem 
1:0. Gola na wagę awansu zdobył 
Władysław Kochergin.

W 1/8 Pucharu Polski Raków 
trafił na silną Pogoń Szczecin. 
Dodatkowo po awans trzeba było 

jechać do dalekiego Szczecina. 
Piłkarze trenera Marka Papszu-
na rozegrali bardzo dobry mecz 
i po golu Ivi Lopeza zwyciężyli 
1:0 zapewniając sobie awans do 
ćwierćfinału Pucharu Polski.

W ćwierćfinale Raków zagrał 
w Lublinie z 2-ligowym Moto-
rem. Czerwono-niebiescy wygrali 
3:0. Bramki na wagę awansu do 
półfinału zdobyli: Sebastian Mu-
siolik, Mateusz Wdowiak i Fran 
Tudor.

W półfinale PP Raków wygrał 
w Łęcznej z 1-ligowym Górni-
kiem 1:0 (gol: Bartosz Nowak) 
i jak błyskawica zameldował się 
w finale Pucharu Polski. Często-
chowscy piłkarze w drodze do 
finału na Stadion Narodowy nie 

stracili w czterech meczach ani 
jednej bramki!

W wielkim finale Fortuna Pucharu 
Polski Raków w pojedynku z Legią 
Warszawa zremisował w 90 minu-
tach 0:0. Bezbramkowym remi-
sem zakończyła się też dogrywka. 
Karne nieco lepiej egzekwowali 
warszawianie, którzy wygrali 6:5...

Kibice Rakowa zastanawiali się 
po finale jak to się stało, że Raków 
podczas gry i 5 meczów nie stracił 
na boisku żadnej bramki, a mimo 
to nie zdobył Pucharu Polski? 
O zwycięstwie zadecydowała seria 
rzutów karnych, która często okre-
ślana jest mianem loterii...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: AK)
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Trofeum za mistrzostwo Polski w rękach piłkarzy Rakowa
Fot.: Artur Kucharski

27.05.2023r. Częstochowa
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Fot.: Artur Kucharski
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Mistrzowski autobus Rakowa przejechał ulicami Częstochowy
Fot.: Artur Kucharski

27.05.2023r. Częstochowa
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Śląski Związek Piłki Nożnej odznaczył działaczy Rakowa
Tydzień po tym jak Raków 

Częstochowa zapewnił 
sobie mistrzostwo Polski 

działacze z Częstochowy dostali 
pierwsze odznaczenia. Wręczał 
je prezes Śląskiego Związku 
Piłki Nożnej i zarazem wicepre-
zes PZPN Henryk Kula.

Piłkarze Rakowa Częstochowa 
zostali mistrzami Polski po me-
czu 31. kolejki, kiedy to zagrali 
w Kielcach z Koroną. Czerwono-
-niebiescy zapewnili sobie zwy-
cięstwo w PKO BP Ekstraklasie 
na trzy kolejki przed końcem se-
zonu. W meczu 32. kolejki z Le-
chem Poznań działaczy Rakowa 
spotkała miła niespodzianka. 
W przerwie meczu Rakowa z Le-
chem Poznań prezes Śląskiego 
Związku Piłki Nożnej i zarazem 

wiceprezes PZPN Henryk Kula 
wręczył działaczom z Częstocho-
wy grawertony oraz Odznaki Ho-
norowe PZPN i Śl.ZPN.

Złote Odznaki Honorowe PZPN 
otrzymali: właściciel Rakowa 
Częstochowa Michał Świerczew-
ski, Wojciech Cygan, Rafał Nie-

wmierzycki; a srebrną odznakę 
PZPN otrzymała Justyna Jarkie-
wicz. Złote Odznaki Honorowe 
Śl.ZPN otrzymali: Maciej Koło-

dziejczyk i Robert Graf, a srebrną 
odznakę Michał Siara.

(MR-K, fot.: AK)

Ustępujący mistrz Lech zrobił szpaler 
piłkarzom Rakowa - nowym mistrzom
Piłkarze Rakowa Często-

chowa mistrzostwo Pol-
ski zapewnili sobie w 31. 

kolejce spotkań. W 32. kolej-
ce zagrali z ustępującym mi-
strzem Polski Lechem Poznań, 
który pokazał klasę i zrobił 
nowym mistrzom Polski mi-
strzowski szpaler...

Tradycją jest, że drużyna, która 
gra z nowym mistrzem Polski robi 
mistrzowski szpaler. Piłkarze Ra-
kowa mistrzostwo Polski zapewnili 
sobie w 31. kolejce po meczu z Ko-
roną Kielce. Kolejny mecz nowy 
mistrz Polski rozegrał z Lechem 
Poznań, ustępującym mistrzem 
Polski. Przed meczem doszło do 
miłej sytuacji. Pierwsi na prezenta-
cję wyszli poznaniacy i ustawili się 

w dwóch rzędach tworząc dla pił-
karzy Rakowa mistrzowski szpaler. 
Chwilę później na prezentację wy-
szli piłkarze Rakowa, którzy prze-
szli między poznaniakami bijącymi 
im brawa. Brawa dla Lecha za klasę 
i szacunek.

Wielu dziennikarzy i kibiców zasta-
nawiało się przed meczem Rakowa 
z Lechem czy piłkarze „Kolejorza” 
zrobią szpaler zawodnikom Rako-
wa? Dotychczas bywało z tym róż-
nie. Trener Lecha Holender John 
van den Brom poinformował przed 
meczem w Częstochowie, że Lech 
zrobi szpaler. - Zrobimy Rakowowi 
szpaler - mówił na przedmeczowej 
konferencji prasowej szkoleniowiec 
Lecha Poznań. - Jesteśmy dużym 
klubem, chcemy pokazać klasę. 

Raków zasłużył na tytuł, wygrał ligę 
mając sporą przewagę.
Działacze obydwu klubów chcą jak 
najszybciej zapomnieć o incydencie 
z poprzedniego sezonu i fety Lecha... 
Piłkarze „Kolejorza” pokazali klasę 
i zrobili szpaler. W trakcie sezonu 
działacze Rakowa po różnych suk-
cesach gratulowali klubowi z Pozna-
nia w mediach społecznościowych 
zwycięstw, szczególnie tych na are-
nie europejskiej... Mistrzowskiego 
szpaleru częstochowianie docze-
kali się też w przedostatniej kolejce 
w Płocku, gdzie wygrali z Wisłą oraz 
podczas ostatniego meczu sezonu, 
gdy przy Limanowskiego 83 podej-
mowali Zagłębie Lubin...

(Marta Rembielak-Kucharska,
 fot.: AK)
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07.05.2023r. Limanowskiego 83. Spontaniczna feta. 
Raków został mistrzem Polski!

Fot.: Artur Kucharski
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Promiennik podczerwieni: nowoczesne i bezpieczne rozwiązanie ogrzewania

Panele na podczerwień 
stanowią obecnie jedną 
z ciekawszych, alterna-

tywnych technologii ogrzewa-
nia domów, biur i mieszkań. 
Działają emitując fale podczer-
wone długie, które ogrzewają 
ściany, podłogę, meble, wszyst-
kie przedmioty znajdujące się 
w pomieszczeniu i oczywiście 
osoby przebywające w po-
mieszczeniu. Jak dokładnie 
działa promiennik podczerwie-
ni? Czy jest to bezpieczny spo-
sób ogrzewania? Czy jest „czy-
stym” źródłem ciepła?

Przyjrzyjmy się bliżej temu temato-
wi. Tradycyjne metody ogrzewania, 
oparte na spalaniu gazu ziemnego 
lub węgla, polegają na podgrze-
waniu wody w kotle i zbiorniku, 
a następnie ogrzewaniu powietrza 
wydobywającego się z kaloryferów 
w naszych domach, biurach czy 
mieszkaniach. Jednak taka forma 
ogrzewania ma pewną wadę. Gorące 
powietrze unosi się do góry, prze-
mieszczając się w stronę przeciwle-
głej ściany i ochładzając się, spływają 
z powrotem na podłoże. To powo-

duje nie tylko straty ciepła, ale także 
przenoszenie kurzu i roztoczy wraz 
z unoszącym się powietrzem. Dla 
osób cierpiących na alergie jest to 
szczególnie uciążliwe, a nawet osoby 
zdrowe mogą odczuwać dyskomfort 
w takim zakurzonym powietrzem 
w sezonie grzewczym. 
Na szczęście istnieje alternatywa, 
jaką są panele na podczerwień. 
Działają one podobnie jak promie-
nie słoneczne. Emitują fale podczer-
wone, które ogrzewają obiekty w ich 
zasięgu. Warto dodać, że fale pod-
czerwone długie należą do niewi-
dzialnego dla człowieka zakresu fal 
elektromagnetycznych poniżej czer-
wonego obszaru. Te fale podczerwo-
ne emitują przyjemne, komfortowe 
ciepło, które odczuwamy na naszej 
skórze w sposobie zachowania jak 
w słoneczny dzień, kiedy przedsta-
wiamy twarz ku słońcu. Wspaniałe 
w ogrzewaniu na podczerwień jest 

to, że nie ogrzewa powietrza i nie 
powoduje cyrkulacji. Osoby przeby-
wające w pomieszczeniu ogrzewa-
nym promiennikiem podczerwieni 
odczuwają przyjemne ciepło na ciele 
i wilgotniejsze powietrze, co jest ko-
rzystne dla układu oddechowego. 
Ponadto brak cyrkulacji powietrza 
uniemożliwia unoszenie się kurzu, 
co przyczynia się do poprawy jakości 
powietrza w postępowaniu. Ściany 
w pomieszczeniu ogrzewanym przez 
panele na podczerwień są ciepłe 
i suche, co zapobiega powstawaniu 
grzyba i pleśni. Ogrzewanie na pod-
czerwień jest również ekonomicz-
ne. Nie wymaga instalacji i komina 
do odprowadzania dymu. Proste 
gniazdko elektryczne i kołki do za-
wieszenia urządzenia na ścianie lub 
sufi cie. Koszty energii elektrycznej 
potrzebnej do pracy promiennika są 
inne niż w przypadku tradycyjnego 
ogrzewania konwekcyjnego. Już po 

jednym sezonie grzewczym odczu-
je to na własnym portfelu. Jednym 
z często pojawiających się pytań jest 
pytanie czy promieniowanie pod-
czerwone długie jest bezpieczne dla 
człowieka. 
Promieniowanie podczerwone dzieli 
się na różne pasma, takie jak bliska 
podczerwień, średnia podczerwień 
i daleka podczerwień. Bliska pod-
czerwień może być szkodliwa dla 
człowieka, ponieważ osoby pracu-
jące w warunkach zagrożenia pod-
czerwonego bliższego muszą chronić 
odzież ochronną osłaniającą 
oczy i skórę. Podczerwień 
średnia wykorzysty-
wana w saunach in-
frarot zalecana jest 
do 30 minut prze-
bywania w nich. 
Jednak panele na 
podczerwień wy-
twarzają długą falę 
podczerwoną (jak pro-
mieniowanie słoneczne) 
w zakresie dalekiej podczerwieni.                                                                                  
Dlatego warto rozważyć źródło 
ciepła, jakim jest ogrzewanie pod-
czerwienią od fi rmy SUNTHERM 
Polska lidera w ogrzewaniu pod-

czerwienią jako alternatywę dla tra-
dycyjnych systemów ogrzewania. 
Więcej dowiesz się kontaktując się 
z SYSTEM 5, odwiedzając profi l na 
facebook.com/system5pl do które-
go odnosi kod QR oraz odwiedzając 
stronę www.suntherm-infrarot.pl
W SYSTEM 5 - zapewniamy ciepło 
tam, gdzie jest potrzebne. Niezależ-
nie czy to Twój dom, mieszkanie, 
taras, hala magazynowa, fi rma oraz 
domek letniskowy, zapewniamy Ci 
dostęp do najlepszych rozwiązań 
ciepłowniczych na rynku. Nasza 

fi rma dba również o Twojego 
zwierzaka, dzięki spe-

cjalnym urządzeniom 
i rozwiązaniom za-
dbamy o to, żeby 
Twój pupil miał 
zawsze przyjemną 
temperaturę, nawet 

podczas mroźnych 
dni. Przekonaj się już 

dziś, jak wiele możemy 
dla Ciebie zrobić !

SYSTEM 5 – Częstochowa, 
ul. Wilgowa 67, 

tel. 881-308-919, 
email: sale.system5.pl@gmail.com

odzież ochronną osłaniającą 
oczy i skórę. Podczerwień 
średnia wykorzysty-
wana w saunach in-

twarzają długą falę 
podczerwoną (jak pro-
mieniowanie słoneczne) 

fi rma dba również o Twojego 
zwierzaka, dzięki spe-

cjalnym urządzeniom 
i rozwiązaniom za-

podczas mroźnych 
dni. Przekonaj się już 

dziś, jak wiele możemy 
dla Ciebie zrobić !
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Po ostatnim meczu z Za-
głębiem Lubin trener 
Rakowa Marek Papszun 

uczestniczył w swojej ostat-
niej konferencji prasowej 
w częstochowskim klubie. Nie 
zabrakło podziękowań i gra-
tulacji dla wszystkich swoich 
współpracowników.

Trener Rakowa Marek Papszun 
po zakończeniu sezonu odcho-
dzi z Rakowa w blasku złota. Po 
ostatnim meczu z Zagłębiem 
Lubin trener Papszun uczest-
niczył w ostatniej konferencji 
prasowej, jako trener Rakowa. 
Szkoleniowiec czerwono-nie-
bieskich dziękował wszystkim 
za wspaniały sezon i ponad  
7 lat pracy w Rakowie.

- Ostatni taniec za mną - rozpo-
czął trener Rakowa Marek Pap-
szun. - I ostatni taniec na tej dłu-
giej imprezie. Imprezie 7-letniej, 
czyli długo ona trwała. Imprezie, 
która bez wątpienia w pewnych 
momentach była wyczerpująca, 
ale była imprezą życia. I z takim 
finałem i fantastycznym poże-
gnaniem. Chciałbym podzięko-
wać klubowi i kibicom za to, co 
dzisiaj stworzyli. To pozostanie 
w mojej pamięci do końca ży-
cia. I to są piękne chwile, które 

rekompensują trud, który był 
gdzieś po drodze. Przeżywałem tę 
imprezę z wieloma fantastyczny-
mi ludźmi tutaj w klubie. Chciał-
bym ten ostatni mój sztab wy-
mienić z imienia i nazwiska. Bo 
to są często ludzie z cienia, a bez 
nich nie byłoby mnie i tych suk-
cesów Rakowa. Także serdecznie 
dziękuję sztabowi szkoleniowe-
mu. Chciałbym podziękować też 
oczywiście wielkiej drużynie Ra-
kowa za to, że mogłem też speł-
nić swoje marzenia i podnieść ten 
puchar za mistrzostwo i powiesić 
w gablocie złoty medal. Gratula-
cje dla Michała Świerczewskiego 

za to, że w tej drodze nam to-
warzyszył i wspierał wszystkimi 
działaniami. Gratulacje preze-
som Cyganowi i Obidzińskiemu 
za to, że ciągną ten klub do przo-
du. Wszystkim pracownikom 
klubu, którzy na pewno też mieli 
wkład w te wszystkie nasze suk-
cesy przez te siedem lat, bo nie-
którzy byli tutaj jeszcze przede 
mną, duże gratulacje. Serdeczne 
podziękowania dla kibiców i dla 
całej społeczności, bo dzisiaj ten 
fantastyczny dzień i taka nagroda 
za te wszystkie lata. Bo nie przy-
pominam sobie meczu wyjazdo-
wego, żeby ich nie było. Nawet 

jak nie weszli to byli pod stadio-
nem. Także bardzo to doceniam 
i bardzo to było dla nas ważne, bo 
często nam też pomagali czy tu-
taj czy na wyjeździe. Moja misja 
się kończy, ale życzę Rakowowi 
dalszych sukcesów i spełnienia 
kolejnych marzeń. I przebijania 
kolejnych sufitów…

Trener Rakowa po raz ostatni 
odpowiadał też na pomeczowej 
konferencji prasowej na pytania 
dziennikarzy.

- Klub zorganizował mi niespo-
dziankę z helikopterem – dodaje 

trener Papszun. – Można powie-
dzieć, że była to niespodzianka. 
Ciut wcześniej się dowiedzia-
łem w dniu meczu, ale wcześniej 
nie było to dla mnie wiadome… 
Śmialiśmy się w helikopterze, że 
odlatuję jak papież…

Dziennikarze dopytywali też, czy 
trener Papszun będzie w Czę-
stochowie do końca czerwca 
czy rozwiązanie umowy nastąpi 
wcześniej. - Myślę, że należy mi 
się urlop po tych 7 latach – śmiał 
się Papszun. – Ten zaległy urlop 
raczej do odbioru będzie.

Szkoleniowiec Rakowa przypo-
mniał też swój początek pracy 
w Częstochowie. – Jak zaczyna-
łem pracę w Rakowie to w szkole 
miałem jeszcze urlop bezpłatny 
– mówi Papszun. – Taki to był 
tok myślenia, aby mieć alterna-
tywę i się jakoś zabezpieczyć, bo 
nie wiadomo było, jak to wyjdzie. 
To była taka moja pierwsza praca 
w Rakowie na wyjeździe, gdy opu-
ściłem Warszawę i różnie mogło 
się to potoczyć. Gdyby nie wyszło 
to trzeba było mieć alternatywę. 
No ale poszło to w zdecydowanie 
innym kierunku i zakończyło się 
jak wszyscy wiemy…

(MR-K, fot.: AK)

Ostatnia konferencja prasowa Marka 
Papszuna w roli trenera Rakowa
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Po odebraniu złotego medalu trener Rakowa 
Marek Papszun odleciał helikopterem...
Ostatni mecz sezonu 

w PKO BP Ekstrakla-
sie był okazją do po-

żegnania trenera Marka Pap-
szuna i podziękowania mu za 
ponad 7 lat pracy. Działacze 
Rakowa przygotowali dla Pap-
szuna kilka niespodzianek...

Przed meczem prezes Rakowa 
Piotr Obidziński wspólnie z Prze-
wodniczącym Rady Nadzorczej 
Rakowa Wojciechem Cyganem 
i wiceprezesem Rakowa Dawi-
dem Krzętowskim wręczyli duże 
i pamiątkowe antyramy z podzię-
kowaniami dla trenera Marka 
Papszuna oraz dla Patryka Kuna 
i Sebastiana Musiolika. Tej trój-
ki kibice nie zobaczą w Rakowie 
w kolejnym sezonie. Działacze 
Rakowa namawiali kibiców przed 
meczem, aby przyszli na spotka-
nie z Zagłebiem Lubin w niebie-
skich czapeczkach z daszkiem. 
Takich, jakie lubił zakładać tre-

ner Papszun. W 7. minucie me-
czu symbolizującej 7 lat pracy 
Papszuna w Częstochowie kibi-
ce na stojąco nagrodzili trenera 
Papszuna gromkimi brawami. 
Częstochowski szkoleniowiec 
ściągnął czapeczkę i kłaniał się 
wokoło...

Kolejne niespodzianki czekały na 
Papszuna po meczu. Na murawie 
stadionu wylądował helikopter. 
Po dekoracji i wręczeniu medali 
piłkarze Rakowa zrobili Papszu-
nowi szpaler, by miał uroczyste 
wejście do śmigłowca. 

Następnie Papszun odleciał he-
likopterem i zrobił rundę nad 
dzielnicą Raków. Później wrócił 
na stadion i uczestniczył w ostat-
niej pomeczowej konferencji pra-
sowej... Po niej wyruszył z druży-
ną na fetę na Plac Biegańskiego...

(MR-K, fot.: AK)
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Trzeci sezon Rakowa Częstochowa na europejskich 
salonach. Tym razem wśród mistrzów
Piłkarze Rakowa Czę-

stochowa trzeci sezon 
z rzędu zaprezentują 

się w rozgrywkach o europej-
skie puchary. Po dwóch przy-
godach z Ligą Konferencji 
Europy UEFA teraz częstocho-
wianie zagrają jako mistrzo-
wie Polski w eliminacjach do 
Ligi Mistrzów.

Raków Częstochowa w Europie 
zadebiutował 22 lipca 2021 roku. 
Pierwszy swój mecz w europej-
skich pucharach rozegrał na Li-
twie. Częstochowianie zmierzyli się 
z FK Suduva Marijampole i w de-
biucie zremisowali 0:0. W rewanżu 
w Bielsku-Białej też był remis 0:0, 
a o awansie do 3. rundy eliminacji 
zadecydowały rzuty karne, które 
lepiej wykonywali częstochowianie 
i wygrali 4:3.
W 3. rundzie klasyfi kacji Raków 
trafi ł na Rubin Kazań. Pierwszy 
mecz w Bielsku-Białej zakoń-
czył się remisem 0:0. W rewan-

żu Raków wygrał po dogrywce 
1:0 i mógł cieszyć się z awansu 
do ostatniej, czwartej rundy eli-
minacji. W niej czerwono-nie-
biescy zmierzyli się z belgijskim 
KAA Gent. Pierwsze spotkanie 
w Bielsku-Białej zakończyło się 
wygraną Rakowa 1:0. W rewanżu 
w Belgii rywale wygrali 3:0 i to 
oni awansowali do fazy grupowej 
Ligi Konferencji Europy UEFA.

Po raz drugi w swojej historii 
Raków w europejskich pucha-
rach zagrał w 2022 roku. Jako 
zdobywca Pucharu Polski i wi-
cemistrz Polski częstochowianie 
ponownie grali od 2. rundy elimi-
nacji w Pucharze Konferencji Eu-
ropy UEFA. Podopieczni trenera 
Marka Papszuna tym razem pre-
zentowali się znacznie lepiej niż 
w debiutanckim roku, ale awans 

do fazy grupowej też stracili 
w ostatnim meczu, a właściwie 
w ostatniej minucie dogrywki...

Raków ubiegłoroczne występy 
na europejskich stadionach roz-
począł od mocnego uderzenia. 
Piłkarze trenera Marka Papszu-
na rozbili w pierwszym meczu 
przy ul. Limanowskiego 83 FC 
Astana z Kazachstanu aż 5:0. Re-
wanż w Kazachstanie okazał się 
formalnością, a Raków wygrał 
1:0. W trzeciej rundzie eliminacji 
częstochowianie spotkali się ze 
słowackim Spartakiem Trnava. 
W Tranvie Raków wygrał 2:0, 
a w rewanżu w Częstochowie po-
nownie okazał się lepszy i zwycię-
żył 1:0.

W 4. rundzie eliminacji, która de-
cydowała o awansie do fazy gru-
powej Ligi Konferencji Europy 
UEFA Raków pokonał czeską Sla-
vię Praga 2:1. Do awansu w Pra-
dze częstochowianie potrzebo-

wali remisu... Mecz zakończył się 
zwycięstwem Slavii 1:0 i piłkarze 
musieli wyjść na dogrywkę. Dru-
żyna z Czech zwycięskiego gola 
zdobyła w ostatniej minucie do-
grywki, gdy wszyscy szykowali się 
już na rzuty karne... Ostatecznie 
Slavia wygrała z Rakowem 2:0 
i to czeski zespół awansował da-
lej...

W 2023 roku Raków jako mistrz 
Polski po raz pierwszy zagra 
w eliminacjach do Ligi Mistrzów. 
We wcześniejszych dwóch sezo-
nach drużyna z Częstochowy gra-
ła jako zdobywca Pucharu Polski. 
Teraz Raków zaprezentuje się 
jako mistrz Polski i będzie rywali-
zował wśród mistrzów. Jeśli czę-
stochowianie odpadną z elimina-
cji do Ligi Mistrzów to powinni 
mieć łatwiej w kolejnych meczach 
europejskich pucharów...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: Artur Kucharski)
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Twierdza „L83” padła po 15 meczach Rakowa bez porażki
Piłkarze Rakowa Często-

chowa do 32. kolejki 
spotkań w PKO BP Eks-

traklasie byli niepokonani na 
stadionie przy ul. Limanow-
skiego. Po raz pierwszy prze-
grali u siebie z Lechem Poznań, 
gdy ciśnienie na mistrzostwo 
już zeszło i częstochowscy pił-
karze mieli zapewnione złote 
medale!

Paradoksalnie można napisać, że 
zbyt wcześnie zdobyte mistrzo-
stwo Polski, bo Raków zapew-
nił je sobie już trzy kolejki przed 
zakończeniem sezonu, sprawiło, 
że z częstochowskich piłkarzy ze-
szło powietrze. Raków w sezonie 
2022/23 mógł pochwalić się bar-
dzo dobrym bilansem spotkań 
granych u siebie. Do 32. kolejki 
czerwono-niebiescy byli niepoko-
nani na swoim obiekcie przy Li-
manowskiego 83. Częstochowski 
klub mógł poszczycić się znakomi-
tym bilansem 14 zwycięstw i tyl-
ko jednego remisu. Remis z Ja-
giellonią Białystok też był trochę 
„nieszczęśliwy”, bo Raków po 10 
minutach gry prowadził z „Jagą” 

już 2:0 i wszyscy spodziewali się 
wysokiego zwycięstwa. Tymcza-
sem goście w drugiej połowie do-
prowadzili do remisu i wywieźli 
z Limanowskiego punkt.

„Rycerze” z Częstochowy w ko-
lejnych spotkaniach grali u siebie 
bardzo dobrze, zawsze walczyli 
o zwycięstwo do ostatniej minu-
ty i dzięki temu wyśrubowali do 
32. kolejki bilans 14 zwycięstw  
i 1 remisu. Pierwsza porażka u sie-
bie podopiecznym trenera Marka 
Papszuna przytrafiła się dopiero 
w 32. kolejce, a więc kolejkę po 
tym, jak Raków zapewnił sobie 
pierwsze i historyczne mistrzo-
stwo Polski! 

Drużyna Rakowa w tym spotkaniu 
zagrała w dość nietypowym skła-
dzie. Na trybunach usiedli mn.in. 
Ivi Lopez, Fabian Piasecki, Seba-
stian Musiolik czy Tomas Petrasek. 
W składzie zabrakło też Zorana Ar-
senicia i Milana Rundicia. Debiut 
w Rakowie zanotował Oskar Ku-
bik, a na ławce rezerwowych Ra-
kowa zasiadło tylko 5 zawodników, 
w tym bramkarz Kacper Trelowski.

14 maja 2023 roku Raków prze-
grał u siebie po raz pierwszy 
w sezonie i tym samym twier-
dza „Limanowskiego 83” zosta-
ła zdobyta przez piłkarzy Lecha 
Poznań, którym bardzo zależa-
ło na zwycięstwie i 3 punktach 
przybliżających ich do 3. miej-

sca w tabeli i brązowego medalu 
w PKO BP Ekstraklasie. Piłkarze 
„Kolejorza” najpierw zrobili mi-
strzowski szpaler piłkarzom Ra-
kowa, a później na boisku nie byli 
już tak mili i wyjechali z Często-
chowy z 3 punktami. Tym samym 
zakończyła się piękna seria pił-

karzy Rakowa na stadionie przy 
ul. Limanowskiego 83. Nie miała 
ona jednak żadnych konsekwen-
cji oprócz tego, że kibice Rakowa 
po raz pierwszy w sezonie opusz-
czali stadion po porażce czer-
wono-niebieskich, a piłkarzom 
Rakowa „popsuł” się wspaniały 
bilans...

Częstochowski dziennikarz 
i znawca historii Rakowa Iwo 
Mandrysz zaznaczył na pome-
czowej konferencji prasowej po 
meczu Raków – Lech, że piłkarze 
„Kolejorza” ostatni raz wygrali 
w Częstochowie przy Limanow-
skiego 83... 25 lat temu czyli 
w 1998 roku, gdy Raków spadał 
z 1 ligi (ówczesna ekstraklasa).
Po powrocie Rakowa do Ekstra-
klasy częstochowianie przegrali 
z Lechem Poznań będąc gospoda-
rzem 24 sierpnia 2019 roku 2:3, 
ale ten mecz odbył się w... Beł-
chatowie, gdzie czerwono-nie-
biescy rozgrywali swoje domowe 
spotkania...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: AK)
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Piłkarze Rakowa z nagrodami 
na Gali Ekstraklasy

Aż pięć nagród na gali 
PKO BP Ekstraklasy 
zgarnęli przedstawi-

ciele mistrza Polski Rakowa 
Częstochowa.

Raków Częstochowa jako nowy 
mistrz Polski otrzymał nagrodę 
Trofeum Mistrza Polski. Przed-
stawiciele Rakowa dominowali 
też w kategoriach indywidual-
nych. Trenerem sezonu został 
wybrany Marek Papszun. Nagro-
da bramkarza sezonu powędro-
wała do golkipera Rakowa Vlada-
na Kovacevicia. Obrońcą sezonu 
został wybrany zawodnik Rako-
wa Fran Tudor. Nagrodę pod-
czas gali wywalczył też Fabian 
Piasecki. Jego bramka w meczu 
10. kolejki z Radomiakiem Ra-
dom zyskała miano gola sezonu! 
To drugie z rzędu wyróżnienie 
dla Piaseckiego. W poprzednim 
sezonie zdobył gola sezonu będąc 
zawodnikiem Śląska Wrocław.

Pomocnikiem sezonu został wy-
brany Josue z Legi Warszawa, 

a napastnikiem sezonu Marc 
Gual z Jagiellonii Białystok, któ-
ry został też królem strzelców 
w PKO BP Ekstraklasie.

Piłkarzem sezonu został wybrany 
Kamil Grosicki z Pogoni Szcze-
cin. Grosicki zdobył w PKO BP 
Ekstraklasie 13 goli i był najsku-
teczniejszym Polakiem w tych 
rozgrywkach.

Bramkarz Rakowa Vladan Ko-
vacević otrzymał też nagrodę 
„Numer sezonu LOTTO” za 737 
minut bez straty bramki na bo-
iskach PKO BP Ekstraklasy…

(AK, fot.: AK)

Piłkarze Rakowa Częstochowa ofiarowali 
złoty medal Matce Bożej na Jasnej Górze

Dzień po ostatnim me-
czu w PKO BP Ekstra-
klasie, zakończeniu 

sezonu i fecie z okazji mi-
strzostwa Polski piłkarze Ra-
kowa Częstochowa byli na Ja-
snej Górze i na ręce paulinów 
złożyli złoty medal dla Matki 
Bożej.

Piłkarze Rakowa Częstochowa 
w sobotę, 27 maja rozegrali ostat-
ni mecz obecnego sezon w PKO 
BP Ekstraklasie. Zremisowali 
z Zagłębiem Lubin 1:1. Po meczu 
odebrali trofeum za mistrzostwo 
Polski i złote medale. Później po-
jechali na Plac Biegańskiego, aby 
wspólnie z kibicami świętować 
pierwsze w historii mistrzostwo 
Polski.

Gdy piłkarze i kibice Rakowa 
świętowali na Placu Biegańskiego 
wieża na Jasnej Górze mieniała 
się w czerwono-niebieskich bar-
wach częstochowskiego klubu...

W niedzielę, 28 maja 2023 roku 

drużyna Rakowa wraz z działa-
czami udała się z oficjalną wizytą 
na Jasną Górę. Mistrzów Polski 
osobiście przyjął przeor klaszto-
ru ojciec Samuel Pacholski, który 
pogratulował piłkarzom mistrzo-
stwa Polski i zapewnił, że paulini 
także są kibicami Rakowa. Prze-
or cieszył się też, że Raków Czę-
stochowa stał się rozpoznawalną 
marką.

Częstochowscy piłkarze ofia-
rowali jeden ze złotych medali 
Matce Bożej. Przed Cudownym 
Obrazem Matki Bożej zrobili też 
pamiątkową fotografię. Przeor 
klasztoru podarował piłkarzom 
różańce oraz zapewnił o modli-
twie.

(AK, fot.: Krzysztof Świertok 
- Biuro prasowe Jasnej Góry)
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Eliminacje do Ligi Mistrzów. Raków 
pozna swojego rywala 20 czerwca

Piłkarze Rakowa Czę-
stochowa zdobywając 
mistrzostwo Polski za-

pewnili sobie też udział w eli-
minacjach do Ligi Mistrzów. 
Swojego rywala poznają pod-
czas losowania 20 czerwca.

Raków Częstochowa po raz pierw-
szy został mistrzem Polski i po 
raz pierwszy w historii powalczy 
o awans do fazy grupowej elitarnej 
Ligi Mistrzów. Aby zagrać w fazie 
grupowej trzeba przejść długą i trud-
ną drogę, ale wszystko przed często-

chowskimi piłkarzami...
20 czerwca zaplanowane jest lo-
sowanie 1. rundy eliminacji do 
Ligi Mistrzów i w tym dniu czę-
stochowski klub pozna swojego 
rywala. Mistrz Polski nie będzie 
rozstawiony i od razu może trafi ć 
na mocnego rywala.

Mecze pierwszej rundy eliminacji do 
Champions League zaplanowane są 
na 11-12 lipca. Rewanże przewidzia-
no na 18-19 lipca 2023.

(MR-K, fot.: AK)

Eliminacje do Ligi Mistrzów. Raków 
pozna swojego rywala 20 czerwca

Ben Lederman czwartym piłkarzem 
Rakowa Częstochowa w kadrze Polski
Sukcesy Rakowa sprawia-

ją, że piłkarze z Często-
chowy powoływani są do 

reprezentacji Polski. W sezonie 
2022/23 zaszczyt ten spotkał 
Bena Ledermana, który został 
czwartym w historii piłkarzem 
Rakowa powołanym do senior-
skiej reprezentacji Polski!

Raków Częstochowa nie może po-
szczycić się wieloma reprezentan-
tami kraju. W 102-letniej historii 
klubu tylko czterech zawodników 
Rakowa zostało powołanych do 
seniorskiej reprezentacji Polski. 
Pierwszym był Paweł Skrzypek. 
Miało to miejsce w latach 90-tych 
poprzedniego stulecia, gdy Raków 
grał w najwyższej klasie rozgryw-
kowej w Polsce czyli ówczesnej 
1 lidze.

Wraz z powrotem Rakowa do eks-
traklasy i jego sukcesami kolejni 
piłkarze z Częstochowy byli powo-
ływani do reprezentacji Polski, choć 
nie odgrywali w niej szczególnych 

ról. Drugim zawodnikiem z Często-
chowy, który otrzymał powołanie 
do reprezentacji Polski był Kamil 
Piątkowski.
Trzecim piłkarzem w historii Ra-
kowa, który otrzymał powołanie do 
kadry Polski był Patryk Kun, który 
miał możliwość trenować z zespo-
łem trenera Czesława Michnie-
wicza.

Do wymienionych wyżej 
trzech piłkarzy Rakowa 
dołączył w obecnym sezonie 
Ben Lederman. Lederman znalazł 
uznanie w oczach nowego szkole-
niowca reprezentacji Polski Portu-
galczyka Fernando Santosa. San-
tos ogłosił nazwiska zawodników 
powołanych na mecze eliminacji 
Euro 2024 i spotkanie z Czechami 
oraz Albanią. Wśród powołanych 
znalazł się piłkarz Rakowa Często-
chowa Ben Lederman, ale nie za-
grał w żadnym ze spotkań... Leder-
man dostał kolejne powołanie do 
kadry na czerwcowe zgrupowanie 
reprezentacji.

Raków ma już 4 zawodników 
z powołaniami: Pawła Skrzypka, 
Kamila Piątkowskiego, Patryka 
Kuna i Bena Ledermana... Kto 
będzie następny?

(MR-K, fot.: AK)

ról. Drugim zawodnikiem z Często-
chowy, który otrzymał powołanie 
do reprezentacji Polski był Kamil 

Trzecim piłkarzem w historii Ra-
kowa, który otrzymał powołanie do 
kadry Polski był Patryk Kun, który 
miał możliwość trenować z zespo-
łem trenera Czesława Michnie-

Do wymienionych wyżej 
trzech piłkarzy Rakowa 
dołączył w obecnym sezonie 
Ben Lederman. Lederman znalazł 
uznanie w oczach nowego szkole-
niowca reprezentacji Polski Portu-
galczyka Fernando Santosa. San-
tos ogłosił nazwiska zawodników 
powołanych na mecze eliminacji 



gazetaregionalna.com38 RAKÓW 2022/2023

REKLAMA  

Dekoracja i kibice Rakowa Częstochowa podczas 
finału Fortuna Puchar Polski 02.05.2023r. WARSZAWA

Fot.: Artur Kucharski
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Bartosz Nowak najlepszym strzelcem Rakowa w mistrzowskim sezonie 2022/23

Piłkarz Rakowa Bartosz 
Nowak został najlep-
szym strzelcem czę-

stochowskiej drużyny w mi-
strzowskim sezonie 2022/23. 
Nowak zdobył 10 bramek, co 
dało mu też wysokie 7. miejsce 
w klasyfi kacji na króla strzel-
ców PKO BP Ekstraklasy. Tym 
razem wygrał Marc Gual z Ja-
giellonii Białystok, który zdo-
był 16 bramek.

Nowak strzelił dla Rakowa 
10 goli. Na drugim miejscu w czę-
stochowskiej klasyfi kacji jest Ivi 
Lopez. Hiszpan w poprzednim 
sezonie był królem strzelców PKO 
BP Ekstraklasy. W mistrzowskim 
sezonie trafi ł do bramki rywali 
9 razy.

Po 8 celnych trafi eń dla Rakowa 
zaliczyli Vladislavs Gutkovskis 
i Vladyslav Kochergin. Fabian 
Piasecki zdobył 6 bramek, Jean 
Carlos Silva 4 gole, a Stratos 
Svarnas i Mateusz Wdowiak 
strzelili po 3 gole.
Pozostali strzelcy Rakowa: Patryk 
Kun 2, Gustav Berggren 2, Fran 

Tudor 2, Marcin Cebula 1, Gianis 
Papanikolau 1, Tomas Petrasek 1, 
Bogdan Racovitan 1.

W klasyfi kacji asyst najlepszym 
częstochowskim zawodnikiem jest 
Fran Tudor, który zanotował 7 asyst. 
Jedną mniej ma Ivi Lopez (6). 4 asy-
sty w Rakowie ma Bartosz Nowak.

W klasyfi kacji kanadyjskiej naj-
lepszym czerwono-niebieskim 
zawodnikiem jest Ivi Lopez, któ-
ry ma 15 punktów (9 bramek 
i 6 asyst). Na drugim miejscu 

jest Bartosz Nowak z 14 punkta-
mi, a na trzecim Vladislavs Gut-
kovskis i Vladyslav Kochergin 
z 11 punktami.

Królem strzelców w sezonie 
2022/23 w PKO BP Ekstraklasie 
został Marc Gual, który zdobył 
16 goli. Gual wygrał też klasyfi -
kację kanadyjską z 22 punktami. 
W klasyfi kacji asyst najlepszy 
okazał się Lukas Podolski z Gór-
nika Zabrze (9 asyst).

(AK, fot.: AK)

Tabela sezonu 2022/23 w PKO BP Ekstraklasie

1. Raków Częstochowa 34 75

2. Legia Warszawa 34 66

3. Lech Poznań 34 61

4. Pogoń Szczecin 34 60

5. Piast Gliwice 34 53

6. Górnik Zabrze 34 48

7. Cracovia Kraków 34 46

8. Warta Poznań 34 45

9. Zagłębie Lubin 34 45

10. Radomiak Radom 34 44

11. Stal Mielec 34 43

12. Widzew Łódź 34 41

13. Korona Kielce 34 41

14. Jagiellonia Białystok 34 41

15. Śląsk Wrocław 34 38

16. Wisła Płock 34 37

17. Lechia Gdańsk 34 30

18. Miedź Legnica 34 23 
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02.05.2023r. Mecz finałowy Fortuna Puchar 
Polski: Raków Częstochowa - Legia Warszawa

Fot.: Artur Kucharski



gazetaregionalna.com 41RAKÓW 2022/2023

REKLAMA  

REKLAMA  



gazetaregionalna.com42 RAKÓW 2022/2023

REKLAMA  REKLAMA  

Mistrzowska feta Rakowa 
Piłkarze Rakowa Często-

chowa 27 maja 2023 roku 
zakończyli sezon w PKO 

BP Ekstraklasie. Po meczu z Za-
głębiem Lubin odebrali przy Li-
manowskiego 83 złote medale 
i trofeum za mistrzostwo Pol-
ski, a później ruszyli na miasto, 
aby spotkać się z kibicami i feto-
wać na Placu Biegańskiego.

Oficjalny przejazd piętrowym i od-
krytym autobusem oklejonym 
w barwy Rakowa i z napisami Ra-
ków Częstochowa Mistrz Polski 
2022/23 nastąpił z Placu Daszyń-
skiego. Autobus otoczony kibicami 
przejechał przez Al. NMP i wjechał 
na Plac Biegańskiego, gdzie stała 
przygotowana scena. Następnie 
sztab szkoleniowy Rakowa, piłka-
rze i działacze byli prezentowani 
wraz z medalami na scenie. Swoje 
przemówienia wygłosili kolejno: 
Przewodniczący Rady Nadzorczej 
Rakowa Wojciech Cygan, trener 
Rakowa Marek Papszun, kapitan 
Rakowa Tomas Petrasek i właści-
ciel Rakowa Michał Świerczewski.
Nie zabrakło przyśpiewek, skan-
dowania: Mistrz! Mistrz! Raków 
Mistrz! Był też pokaz sztucznych 
ogni. Następnie przedstawiciele 
Rakowa pojechali na zamknięte 
imprezy, gdzie dalej mogli świę-
tować złote medale i mistrzostwo 
Polski...

(MR-K, fot.: AK)
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na Placu Biegańskiego
Fot.: Artur Kucharski

27.05.2023r. 
Częstochowa
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Dawid Szwarga nowym trenerem piłkarzy Rakowa Częstochowa

Pod koniec kwietnia 2023 
roku właściciel Rako-
wa Michał Świerczewski 

ogłosił, że następcą trenera Mar-
ka Papszuna będzie jego dotych-
czasowy asystent Dawid Szwar-
ga. Od razu dziennikarze i kibice 
rozpoczęli dywagacje, czy trener 
Szwarga przejmując drużynę 
mistrza Polski udźwignie ciężar 
oczekiwań? Czas pokaże...

Właściciel Rakowa Częstochowa 
Michał Świerczewski poinformował 
26 kwietnia 2023 roku, że następcą 
Marka Papszuna od nowego sezonu 
będzie jego dotychczasowy asystent 
Dawid Szwarga.
Dawid Szwarga od dwóch sezonów 
był asystentem Marka Papszuna. 
Przed przejściem do Rakowa praco-
wał jako asysten w GKS-ie Katowice.

Dawid Szwarga jako piłkarz grał 
m.in. w MOSiR Jastrzębie, Odra 
II Wodzisław Śląski, GKS Jastrzę-
bie, Pniówek Pawłowice Śląskie, 
Szczakowianka Jaworzno, Nad-
wiślan Góra, Skra Częstochowa, 
Unia Dąbrowa Górnicza. Piłkarską 
przygodę jako zawodnik zakończył 
w Victorii Jaworzno. Jako trener 
był asystentem w GKS-ie Katowice. 
Do Rakowa trafił 1 lipca 2021 roku. 
Przez dwa sezony pracował jako asy-
stent trenera Marka Papszuna. Od  
1 lipca 2023 roku będzie pierwszym 
trenerem częstochowskiego klubu...

- Jak państwo wiecie Marek Pap-
szun po 7 latach pracy kończy 
swoją misję w Rakowie – mówił 
26 kwietnia 2023 roku na konfe-
rencji prasowej właściciel Rakowa 
Michał Świerczewski. - 7 lat to jest 
cyfra, która łączy Marka Papszuna 
z nowym trenerem z racji tego, że 
właśnie 7 lat temu poznałem oso-
bę, która trafiła do mojego notesu 
jako ktoś, kto na tamten moment 
wydawał się bardzo ciekawy i z kim 

w przyszłości chciałbym współpra-
cować. Wierzyłem w to, że wcześniej 
czy później ten trener do nas trafi 
i poprowadzi Raków w kolejnych 
bataliach. Nowy szkoleniowiec jest 
osobą, która posiada bardzo wysoki 
potencjał intelektualny. Merytorykę 
na wysokim poziomie, czyli właśnie 
wiedzę typowo piłkarską, pasję oraz 
inne cechy charakteru, które moim 
zdaniem predysponują go do tego, 
aby być bardzo dobrym trenerem. 
Szkoleniowcem, który w kolejnym 
sezonie poprowadzi Raków Często-
chowa jest… Dawid Szwarga.

Po właścicielu Rakowa głos zabrał 
Dawid Szwarga. - Bardzo dziękuję 
Michałowi Świerczewskiemu za za-
ufanie - mówił Dawid Szwarga. - I za 
to, że będę mógł podjąć się wyzwa-
nia bycia pierwszym trenerem Ra-
kowa Częstochowa w nowym sezo-
nie i podjęcia wyzwania łączenia gry 

w europejskich pucharach z polską 
ekstraklasą. Markowi Papszunowi 
jeszcze nie dziękuję, bo zaraz po wyj-
ściu z tej konferencji mamy robotę 
do dokończenia. To jeszcze nie jest 
moment, aby składać takie podzię-
kowania w trakcie sezonu. Na pewno 
jest to dla mnie niecodzienna sytu-
acja ze względu na to, że przycho-
dzę po trenerze, który był trenerem 
sukcesu, jest nadal trenerem sukce-
su czyli przychodzę do klubu, który 
ma jasno zbudowaną tożsamość. I ta 
tożsamość czyli intensywna gra, or-
ganizacja gry w obronie, detaliczne 
podejście do rozwoju indywidualne-
go. To ta tożsamość zostanie zacho-
wana w Rakowie Częstochowa. Nie 
dlatego, że jestem takim samym tre-
nerem jak Marek Papszun, bo w kil-
ku kwestiach na pewno się różnimy, 
ale dlatego, że to po prostu zapewnia 
skuteczność. Jeśli coś zapewnia sku-
teczność to będziemy dalej tą ścieżką 

podążać. Oczywiście jak każdy klub, 
który chce osiągnąć sukcesy to musi-
my narzucać nowe trendy. Musimy 
szukać elementu, który spowoduje, 
że wykonamy swoją przewagę. Tak 
jak to robił zresztą obecny trener 
Rakowa Częstochowa. I my, i ja jako 
pierwszy trener razem ze sztabem 
szkoleniowym na pewno znajdzie-
my i już mamy pomysł, jakie trendy, 
jaką przewagę możemy w nowym 
sezonie zaproponować zespołowi, 
aby nasza skuteczność była na po-
dobnym poziomie, albo na wyższym 
levelu. Oczywiście to będzie wspólny 
wysiłek całego sztabu szkoleniowe-
go i piłkarzy. Oczywiście to nie jest 
moment, aby mówić o szczegółach, 
jakie elementy będziemy chcieli 
ewentualnie poprawić. Bo najpierw 
to będziemy chcieli przygotować ze 
sztabem i omówić z zawodnikami, 
no i dopiero potem zobaczyć w prak-
tyce na boisku i ocenić czy było to 

skuteczne. Dziękuję jeszcze raz Mi-
chałowi, dziękuję pierwszemu tre-
nerowi. Myślę, że przygoda jaka stoi 
przed nami w nowym sezonie to jest 
coś zdecydowanie czemu na pewno 
podołamy. I zaraz po wyjściu z tej 
konferencji już nie będziemy rozma-
wiać o przyszłości. Cała moja uwa-
ga, koncentracja ma być wyłącznie 
ukierunkowana na Lechię Gdańsk, 
a potem na mecz na Stadionie Naro-
dowym z Legią Warszawa. Myślę, że 
kibice Rakowa Częstochowa zrobią 
to samo. Całą swoją energię wło-
żą w to, aby pomóc nam w meczu, 
w Częstochowie z Lechią Gdańsk. 
I całą swoją energię włożą w to, aby 
w Warszawie na Stadionie Narodo-
wym doprowadzić do tego, aby Ra-
ków zaprezentował się z jak najlep-
szej strony.

(Marta Rembielak-Kucharska, 
fot.: Igor Wójcik)
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Trener Marek Papszun - reżyser największych 
sukcesów Rakowa odchodzi w blasku złota!
Po ponad siedmiu latach 

pracy w Rakowie z klubu 
z Częstochowy w blasku 

złota odchodzi trener Marek 
Papszun. Jest reżyserem naj-
większych w historii sukcesów 
Rakowa i najwybitniejszym 
trenerem w 102-letniej historii 
klubu z Limanowskiego 83.

Kiedy 18 kwietnia 2016 roku dzia-
łacze ówczesnego 2-ligowego Ra-
kowa Częstochowa przedstawili 
Marka Papszuna, jako nowego 
trenera, nikt nie spodziewał się, 
że spędzi on w Rakowie ponad 
7 lat i doprowadzi czerwono-nie-
bieskich na szczyt polskiej piłki 
i największych sukcesów w historii 
klubu...

Trener Marek Papszun biorąc 
udział w konkursie na stanowisko 
pierwszego szkoleniowca Rako-
wa wykazał się dużą wiedzą, pa-
sją i pomysłowością. Po kilkugo-
dzinnej rozmowie kwalifi kacyjnej 
zyskał najwięcej w oczach wła-
ściciela Rakowa Michała Świer-
czewskiego i został 18 kwietnia 
2016 roku nowym trenerem Rako-
wa. W debiucie prowadzony przez 
niego Raków zremisował z Puszczą 
Niepołomice 0:0, ale od tego czasu 
w klubie zaczęto wprowadzać wizję 
trenera Papszuna.

Raków sezon 2016/17 zakończył 
na wysokim 5. miejscu, ale kolejny 

był zdecydowanie lepszy. Trener 
Papszun zbudował zespół pod sie-
bie i czerwono-niebiescy wygrali 
rozgrywki w 2 lidze tym samym 
zapewniając sobie awans do 1 ligi.
W sezonie 2017/18 Raków był be-
niaminkiem w Nice 1 Lidze, ale 
zajął wysokie 7. miejsce. Klub cały 
czas się rozwijał sportowo i orga-
nizacyjnie. W kolejnym sezonie 
(2018/19) Raków wygrał rozgrywki 
w Fortuna 1 Lidze i mógł cieszyć się 
z powrotu do Ekstraklasy. Dla tre-
nera Papszuna był to drugi awans 
z Rakowem w ciągu niespełna 
4 sezonów przepracowanych w czę-
stochowskim klubie...

Na kolejne sukcesy nie trzeba 
było długo czekać. Po awansie do 
PKO BP Ekstraklasy Raków zajął 
w sezonie 2019/20 10. miejsce, 
ale niewiele brakło, aby zagrał 
w grupie „mistrzowskiej” i sezon 
zakończył na zdecydowanie wyż-
szym miejscu...

Worek z sukcesami Rakowa pękł 
2 maja 2021 roku czyli równo na 
100-lecie Rakowa. Pierwszym 
dużym sukcesem trenera Marka 
Papszuna było zdobycie pierwsze-
go i historycznego Pucharu Polski 
w Lublinie. Wkrótce Raków doło-
żył pierwsze wicemistrzostwo Pol-
ski w PKO BP Ekstraklasie, a także 
zdobył w Warszawie Superpuchar 
Polski i zadebiutował w europej-
skich pucharach.

Równie udany był kolejny sezon 
2021/22. Raków obronił Puchar 
Polski zdobywając go w Warsza-
wie drugi raz z rzędu! Częstochow-
scy piłkarze pod wodzą trenera 
Papszuna po raz drugi z rzędu wy-
walczyli też wicemistrzostwo Pol-
ski w PKO BP Ekstraklasie, zdo-
byli w Poznaniu drugi w swojej 
historii Superpuchar Polski i po 
raz drugi zagrali w europejskich 
pucharach...

W sezonie 2022/23 drużyna Ra-
kowa pod wodzą trenera Papszu-
na zrealizowała marzenia wszyst-
kich działaczy, kibiców i piłkarzy. 
Raków Częstochowa w 102-letniej 
historii klubu po raz pierwszy 
zdobył Mistrzostwo Polski. Tym 

samym częstochowscy piłkarze 
zostali 19. klubem w Polsce, któ-
ry zdobył złote medale w polskiej 
ekstraklasie. Data 7 maja 2023 
roku na zawsze pozostanie w pa-
mięci kibiców Rakowa. Tego dnia, 
na trzy kolejki przed końcem 
sezonu, drużyna trenera Marka 
Papszuna zapewniła sobie mi-
strzostwo Polski i mogła święto-
wać złote medale!

Trener Marek Papszun w swojej 
ponad 7-letniej pracy w Rakowie 
doprowadził klub do mistrzo-
stwa Polski, dwa razy do wicemi-
strzostwa Polski, zdobył z Rako-
wem dwa Puchary Polski grając 
w trzech fi nałach PP z rzędu. Do 
tego trzeba dodać zdobyte dwa 

Superpuchary Polski i awans do 
trzeciego z rzędu fi nału, w któ-
rym Raków zagra już po wodzą 
nowego trenera Dawida Szwar-
gi. Nie można też zapominać 
o dwóch awansach: z 2 ligi do 
1 ligi i z 1 ligi do Ekstraklasy, a tak-
że o udanym debiucie i dwóch 
bardzo dobrych sezonach na are-
nie europejskiej...

Trener Marek Papszun pracując 
w Rakowie zapracował sobie też 
na wiele nagród indywiduaolnych 
w różnych plebiscytach i konkur-
sach. Zdobył tytuł trenera sezonu 
2020/21 na gali PKO BP Ekstra-
klasy, trenera roku w plebiscy-
cie tygodnika "Piłka Nożna" oraz 
ośmiokrotnie zostawał trenerem 
miesiąca w PKO BP Ekstrakla-
sie, co jest dużym osiągnięciem... 
W Rakowie rozegrał 286 spotkań, 
z czego 165 razy wygrał, odnotował 
62 remisy i doznał 59 porażek...

Obok zmarłego trenera Zbigniewa 
Dobosza, Marek Papszun na pew-
no będzie ikoną częstochowskiego 
klubu. A dziś już można stwier-
dzić, że jest najwybitniejszym tre-
nerem w historii Rakowa i twórcą 
największych sukcesów! Odcho-
dzi z Częstochowy jako mistrz 
w blasku złota...

(Marta Rembielak-Kucharska, 
Artur Kucharski, fot.: Artur 
Kucharski)
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